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Telegramy. 


Przesilenie Gabinetowe 


"WAR 


ZAWA 25: W Sejmie wczoraj zu- 
dl. Nieobecny jest poseł Witos, któ- 


ry Znowa, wyjechał do Wierzchosławie, a wobec 
tego, Że to on właśnie prowadzi głównie perirak- 


tacje © przedstawicielami centrum, w dniu dzi- 
siejszym nie należy oczekiwać 'jakichkolwiek roz- 
strzygnięć. 

Z rozmów, jakie prowadził przedstawiciel 
„Kurjerać z kilkoma obecnymi w Sejmie posła 
mi, wynika, że dopiero dziś sytuacja będzie się 
mogła wyjaśnić, a to w związku z wnioskiem, 
jaki zamierza postawić na plenum Izby, prawica, 
chce ona domagać się od p. Naczelnika Państwa, 
by podpisał nominację gabinetu p. Korlantego. 

Wniosek ten podobno ma być podany w na- 
stępu jącem brzmieniu: í 

„Sejm zatwierdza uchwałę Komisji Glównej 
co do mianowania premjera posła Wojciecha 
Korfantego *. 

Wniosek pprawicy nie znajdzie większości 
w Sejmie, albowiem jest już rzeczą pewną, że 
ani Zjednoczenie Mieszczańskie, ani też Klub 
Pracy Konstytucyjnej nie będą za nim głoso- 
wały 

Konsekwencja głosowania będzie więc oba- 
lenie uchwały Komisji Głównej, a tem samem 
wszelkie watpliwości co do tego, czy pos. Kor- 
fanty jest lub też nie jest premjerem, pomimo 
niepodpisania jego nominacji przez p. Naczelnika 
»aństwa, same przez się upadną. 

Siłą rzeczy więc inicjatywa tworzenia rzą- 
du przejdzie w ręce p. Naczelnika Państwa. 

Jak słychać, p. Naczelnik Państwa zamierza 
raz jeszcze wezwać do siebie przedstawicieli o- 
bydwu odłamów 1zby i zaproponować im wyło- 
nienie rządu porozumienia, 

Odpowiedniego kandydata, któremu powie- 
rzona byłaby misja sformowania rządu, desyt 
gnować będzie p. Naczelnik Państwa. 


W przededniu dzisiejszego 
posiedzenia Seimu 


WARSZAWA 25. Prezydent Ministrów wy- 
stosował do p. Marszałka Sejmu pismso następu- 
jące: ś 
„Zgodnie z uchwałą Rady Ministrów z 21 
bm. mam zaszczyt prosić p. Marszałka o wniesie 
nie na plenum Sejmu wniosku w sprawie u- 
poważnienia p. Ministra Skarbu do zaciągnięcia 
dalszej pożyczki w Polskiej Krajowej Kasie Po- 
życzkowej do wysokości 270 miljardów marek 
polskich idalszej emisji biletów Kasy do wyso- 
kości 240 miljardów, prócz emitowanych na Za- 
sadzie artykulu 2-go ustawy z 26 marca 1920 r. 

Nadmienić należy że wniosek przedsta- 
wiony teraz przez rząd obecny uchwalony gos- 
tal przez rząd Ponikowskiego na wniosek p. mi- 
nistra Michalskiego w dniu 24 czerwcai prze- 


słany został do Sejmu lecz dotychczas nie został 


rozpatrzony ani nawet podany do wiadomości 


„publicznej. 


W Sejmie „poniedziałkowa martwota*. Wszy 
stko jest odłożone „na ostatnią chwilę”. Skraj- 
na prawica nie zdecydowała się jeszcze jak ma 
brzmieć wniosek manilestacyjny, który wniesie 
na jutrzejsze posiedzenie Sejmu. Chadecja do- 
«maga się, aby to było „votum-zaufania dla rządu 
Korfantego. - ! RZE 


DENA 35 MK. 


AZETA KALISKA | 


Pismo codzienne, polityczne, społeczne i ekonomiczne. 


Środa, dnia 26 lipca 1922 r. 


Prawdopodobnie-wniosek inną przybierze 
jormę. Sens jego może być tylko jednakowy — 
votum nieufności dla Naczelnika Państwa a za 
tem, jak wiadomo kluby prawo-centrowc głoso- 
wać nie chcą. Jeżeli wnioski przepadną, kluby 
prawego centrum gdzyskają swobodę i sprawa u- 
tworzenia nowego”rządu załatwiona ma być szyb 
ko, nawet podobno w 24 godzinńym terminie. 


ffanifestacia 


WARSZAWA 24. Urządzony przez trzy 
stronnictwa prawicowe i spokrewnione z niemi 
korporacje pochód demonstracyjny odbył się 
wczoraj przy licznym udziale publiczności. Sto- 
sownie do programu pochód ugrupował sięokoło 
1 popol w Alei 3 Maja, gdzie wygłosili przemó- 
wienia pp. Gdyk, red, Stroński, Zamorskii inni. 

(W pochodzie, który następnie ruszył dro 
ga oznaczoną w programie, niesiono liczne ta- 
blice z okolicznościowemi napisami. 

Na zbiegu Alei 3 Maja i N.-Swiatu przyszlo 
do krótkiej bijatyki z gwapkami demonstru jące- 
mi przeciw pochodowi. w | później jeszcze jedna 
z takich grup zdołałą wedrzeć się w pochód i za- 
częła postępować naprzód Śpiewając „Czerwony 
Sztandar”, została jednak wyparta, przyczem 
również nie obeszło się bez razów. Poważ 
niejszych zajść jednak nie było, i uczestnicy po- 
chodu, po wypełnieniu programu rozeszli się 
spokojnie. y 


Uwertury do kampanii 
wyborczej 


: WARSZAWA 24. W niedzielę przyjechał do 
Raszyna poseł Anusz na wiec zorganizowany 
przez P. S. L. Wiec miał przebieg niezwykle bur 
rzliwy, w końcu w braku argumentów słownych, 
uczestnicy rozpoczęli między sobą bójkę. Kilka 
osób z pośród uczestników wiecu zostalo poturbo 
wanych. Najwięcej ucierpiał sekretarz koła miej 
scowego P. S. E. Lachowicz, którego silnie po- 
bito Z 


Należytość pocztowa opłacona ryczałtem 


CENA OGŁOSZEŃ: 


Za | wersz ron. lub jego miejsce 
na str. 1.23. m. 250., w tekście m. 200 
Nekrologi 250 mk. zwyczajne 120 mk. 


Adres Redakcji i Administracji: 
Kalisz, Al. Józefiny 1. Tel. Ne 91. 
Otwarta od 9—12 i od 2—6 po poł. 
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rzenie w fMiemczech 


BORDEAUX. Berliński korespond. „Exel- 
siora“ przeprowadził szereg rozmów z pacylis= 
tami niómieckiemi. Między innemi oświadczył 
mu v. Gerlach, że jego zdaniem syluacja wewnę- 


„trzna polityczna Rzeszy jest nad wyraz ciężką. 


Jeżeli gruppy republikańskie nie uczynią usiło= 
wań w celu przesunięcia punktu ciężkości na 
lewo, to dalsze utrzymanie się ustroju republi- 
kańskiego ma niewielkie szanse. Socjaliści nie- 
micecy, zdaniem v. Gerlacha, oraz niemieckie 
związki zawodowe rozumieją jednakże, że poza 
ramami ich doktryn społecznych jest koniecz- 
nością ponad wszystko wzmocnienie ustroju re- 
publikańskiego za wszelką cenę. 


Raid samochodowy 


KRAKÓW. Wczoraj odbył się trzeci -čs 
tap raidu samochodowego na przestrzeni Zako- 
panc—Kraków=Warszawa. W czasie jazdy zda- 
rzyła się kalastwrofa automobilowa, a mianowie 
cie p. Winnicki, kierujący samochodem Merce- 
des* natknął się w pobliżu Myślenic na szereg 
wozów, ą chcąe uniknąć zderzenia Z wozami, 
wpadł na barjerę, która zotała przełamana, pos- 
czem automobil stoczył się do Raby. Jeden z 
jadących odniósł lekką ranę. 


Socjalistyczny obchód 
pa G Sląsku 


KATOWICE, W niedzielę, odbyły się w 
Katowicach zapowiedziane manifestacje na cześć 
zjednoczenia Górnego Sląska z Polską, urządzo- 
ne przez P. P. S.. Po wygłoszeniu omów na boi- 
sku w Zawodziu, ruszył pochód do miasta; gdzie 
następnie miał się odbyć drugi zapowiadziany 
wiec, po drodze doszło jednak do starcia z de- 
menstrantami. Wywiązała się bójka, w wyniku 
której jedna osoba została lekko ranna. Po po- 
łudniu doszło do starć również. w. Bogucicach 
pod Katowicami, przyczcm ofiarą ich padł jeden 
człowiek. Wieczorem zapanował w Katowicach 
zupełny spokój. x) 


Forma wsborów prezydenta Rzeczypospolitej, 


Po załatwieniu się z ordynacją wyborczą 
sejm będzie musiał jeszcze uchwalić regulamin 
zgromadzenia narodowego, według projektu, o- 
pracowancgo przez radę ministrów. 

Projekt ten przewiduje, że zgromadzenie na- 
rodowe zwołuje prezydent Rzeczypospolitej w 
miejscui'w czasie przez siebie oznaczonym, nie 
później jednak jak na 30 dni przed uplywem sie- 
dmiolecia swego urzędowania. Jeżeli zwołanie 
nie nastąpi na 30 dni przed upływem siedmiole- 
cia, jak również w czasie opróżnienia urzędu pre 
zydenta Rzeczypospolitej, zgromadzenie narodo- 
we zwołuje marszałek sejmu. 

Prezydjum zgromadzenia narodowego skła- 
da się z marszałka sejmu jako przewodniczącego 
oraz z siedmiu sekretarzy, z których czterech po- 
wołuje marszałek sejmu z pośród sekretarzy sej 
mu, a trzech marszałek senatu, z pośród sekre- 
tarzy senatu. í A ARS 

Wszelkie czynności biurowe załatwiać bę 
dz ie kancelarja sejmowa. Władzę policyjną w 
obrębie gmachu, w którym obraduje zgroma* 
dzenie narodowe, sprawuje wyłącznie jego prze- 
wodniczący.. 

Posiedzenie otwiera przewodniczący nie pó- 
niej niż w 15 minut po godzinie, na którą Zos- 
tało zwołane, niezależnie od liczby obecnych. 
Do prawomocności uchwał iwyborów potrzebna 
jest obecność przynajmniej połowy członków 


zgromadzenia narodowego. W razie stwierdzenia 


przez przewodniczącego z własnej iniejatywy, 
lub na żądanie jednego z człąnków braku kom- 
pletu. przed głosowaniem, przewodniczący mo- 
że posiedzenie odroczyć na czas, który uważa 
za stosowny. „PS 


Posiedzenia zgromadzenia narodowego są 
jawne. t 
Jezykiem rozpraw jest język polski. 
Nazwiska kandydatów zgłasza się na piśmie 
muszą one być poparte conajmniej przez 50 człon 
ków zgromadzenia. RZEZ: 
Jeżeli w pierwszem głosowaniu żaden z kan- 
dydatów nie uzyska bezwzględnej większości, to 
zarządza się głosowanie powtórne, a ewentuał= 
nieidalsze głosowania przyczem w każdem na- 
stępnem głosowaniu wyklucza się kolejno tego 
z kandydatów, który w poprzedniem uzyskał naj- 
mniejszą ilość głosów. Jeżeli pozostanie tylko 
dwu kandydatówiw ciągu dwu kolejnych! gło= 
sowań uzyskują oni równą ilość głosów los 
rozstrzyga który z nich zostanie wybrany. , 
Pierwsze zgromadzenie narodowe zbierze 
się w sali posiedzeń sejmu. 
Enion 


O W O R EEK, 


Lista starszeństwa. 


Ministerjum spraw wojskowych komunikujea 
Szereg olicerów nieobjętych listą oficerów za* 
wodowych, ani ogólnym spisem oficerów rezer- 
wowych, zapytuje o swój charakter służbowy i 
żali się, co do posiadanych stopni. , : 

Ministerjum spraw wojskowych wyjaśnia, 
że oficerowie nie objęci listą oficerów zawodo» 
wych, ani ogólnym spisem oficerów r zerwowychi 
posiadają charakter oficerów rezerwy. | 

Stopień istarszeństwo tych oficerów rezer- 
wy zostaną ustalone w liście starszeństwa ofi- 
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cerów rezerwowych, wydanej po przeprowadze- 
niu rejestracji rezerwy. i 
Zasadniczo wszyscy oficerowie rezerwy po- 
winni być zdemobilizowani. [Wyjątki stanowią 
zatrzymani w każdym poszczególnym wypadku 
w służbie czynnej rozporządzeniami Min. Spraw 
Wojskowych. ; 
À Poza oficerami zawodowymi i wyżej wymie- 
niionymi zatrzymanymi czasowo ze względu na 
dobro służby specjalnymi w każdym wypadku 
rozkazami ministra spraw wojskowych-- ofice- 
rami ministra spraw wojskowych-- oficerowie 
gaży oficerskiej otrzymywać od 7 lipca 1922 r. 
nie będą, za co odpowiadają Komisje gospo- 
darcze. (Odnośne zarządzenia minister spraw 
wojskowych już wydał. | 
i Ci z pośród nich, którzy mają prawo do e- 
merytury, zgłaszają normalnie swoim Decom dla 
wymiaru pensji emerytalnej. Tym oficerom na- 
leżą się naturalnie normalne pobory czynne, aż 
do uskutecznienia wymiaru emerytury. 


Praca twórcza na Kresach 


'Repatrjacja włożyła na kraj nasz obowiąz 

ki bardzo poważne. Przewóz repatrjantów byl 
pierwszym tej pracy etapem. Był to okres bardzo 
ciężki wskutek potwornych warunków, panują- 
cych w Kosjiizdziczenia kulturalnego w tym 
zniszczonym kraju. Owocem tego były tysiące 
trupów osób zmarłych z głodu iimrozu, oraz epi; 
demje, które zmusiły Rząd Polski do bardzo wy- 
tężonej akcji obronnej przy nieuniknionej po- 
mocy Ligi Czerwonych Krzyżów, oraz Ligi Na- 
rodów. 
«Ta pierwsza część pracy jest na ukończeniu 
wskutek silnego nacisku że strony Głównego Ko- 
mitetu Pomocy Jeńcom i Repatrjantom przy Sej- 
mie, który posiada swe ekspozytury na punktach 
etapowych pogranicznych oraz wskutek silnego 
poruszenia opinji publicznej. 

Dzięki wysiłkom udało epidemje opla- 
mować bądź umiejscowić. Niebezpieczeństwo 
zwłaszcza we wschodniej części kraju, jeszcze 
nie jest usunięte, ale straciło już wiełe na swej 
pierwotnej sile. t 
; Część druga pracy przedstawia zadanie roz- 
tegłe i niełatwo do wykonania. Chodzi tu o na- 
leżytą opickę nad tymi, co powrócili. Przede- 


wszystkim o przywrócenie im warsztatów pra- 
cyizapewnienie bytu tysiącom sierot. Ogrom 
tej pracy iodpowiedzialności za nią zrozumie 


ten, kto zna rozmiary zniszczenia powiatów wscho 
dnich, przez które przeszedł ostry huragan woj- 
nyi które blisko przez osiem lat leżały odłogiem. 
w znacznej nieraz części. Z opisów delegatów 
fachowych można było nieraz wyciągnąć wnio- 
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ski bardzo pesymistyczne. Zdawało się, iż wobec 
rozmiarów zniszczenia praca nad odbudową pre~- 
rasta ludzkie siły. A jednak trzeba się było jej 
podjąć i to bez zwłoki, zdobywając niemal piędź 
do piędzii czyniąc Z martwych odłogów żyzne 
pola, osiedla produkcyjnej pracy ludzkiej. 
' Ciężar zadania spadł na barki Głównego Ko- 
mitetu Pomocy Jeńcom i Repatrjantom przy Sej- 
mie, na którego czele stoi Marszałek W. Tramp- 
czyński. | 

Należalo przedewszysikiem grunt zbadać 
a więc objechać gminę po gminie zniszczone 
obszary, stwierdzić braki i potrzeby, wejść w 
porozumienie z miejscowemi władzami i ludno- 
ścią, zdobyć sobie jej współpracęi zautanie, a 
wreszcie rozpocząć pracę realną, twardą: dopo- 
módz w uprawie roli, w budowie dcmówi pomie= 
szczeń gospodarskich, dostarczyć ziarna siew- 
nego., 

iIZadanie powyższe postawił sobie Główny Ko 
mi tet Pomocy przy Sejmie, jajo zasadniczą drogę 
swej działalności. Postłanowiońo zatem zająć się 
zwózką materjałów budowlanych, dać ‘pomoc 
przy odbudowie, tworzyć kolunny” ruchome, zło- 
żone z koni, plugów motorowych, broń itd., dos- 
tarczać kooperatywy istniejące, rozdawać żyw- 
ność tam, gdzie jej niema itd. Pracę wobec jej 
olbrzymich rozmiarów należało podzielić. Zgod- 
nic z wytycznemi Głównego Komitetu Sejmowego 
do uruchomienia Warsztatów pracy przystąpiły 
podkomitoty: . 

Miasto Łódź objęło akcję w` powiecie Gro- 
dzieńskim, Poznań— Wołkowyskim, Toruń Kos- 
sowskim, Rydgoszcz - Słonimskim, Grudziądz 
Drochickim. Główny Komitet przy Sejmie 
prowadzi pracę w najbardziej zniszczonym po- 
wiecie Brzeskimi przyległych. Kraków i Lwów 
wkrótce przystąpią do odbudowy zniszczonych 
powiatów: Kowelskiego, Zwiaholskiego, Luboń- 
skiego. 

Z ramienia Komitetu dokonywano perjodycz 
nych objazdów tersnów odbudowy. Dokonywali: 
PP. wice-prczes Komitetu, Wacław Janasz, R. 
Odlanicki-Poczobut iddog:c. okręgowi , przy 
= pomocy miejsćow;ycy Wojewodów : Staros- 
tów, oraz osób zaproszonych do współpracy. | 

Protokóły objazdów i ogiędzin stanowią już 
dziś pokaźny materjał, zawierający wiele cennych 
iciekawych danych. 

Stan liczebny repatrjacji ao dnia 1-g0 marca 
rb. tak się przedstawia: [Wróciło do powiatów: 
Brzeskiego 20.000: osób, Kowryńskiego 19:000 
Drohiskiego 16,750, Prużańskiego 16.000, Kos; 
sowskiego 10,000, Pińskiego 15,000, do Sarneń- 
skiego nieznaczna liczba. Razem do powiatów po- 
wyższych wróciło około 96,000 osób, Stan zdro- 
wotny -fatalny początkowo, po zarządzeniach 
Nadzwyczajnego Komisarza, posła p. Grabskiego 
wespół z naczelnym nadzwyczajnym komisarja 
tem do walki z epidemjami poprawił się wybitnie. 

Repatrjanci po powrocie na miejsce daw- 
nego zamieszkania w większości przypadków nie 
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zostają nic z dawnego swego gospodarstwa, wi 
nielicznych zaś znajdują domy mieszkałne . wi 
stanie zupełnego zniszczenia. 

Jedną z najpilniejszych spraw na terenie 

Województwa Poleskiego jest odbiidowa domów, 
i budowli gospodarczych. Brak domów zmusza 
repatrjantów do osiedlenia się po kiłka rodzin 
W ocalałych domostwach, co fatalnie wpływa na 
stan zdrowotny. ("Wskutek braku inwentarza na- 
leżało dopomódz ludności w uprawie roli, a nad 
to do czasu zbiorów jesiennych trzeba było da- 
wać pomoc żywnościową za zwrotem połowy 
wartości i częściowo (20 proc ) bezpłatnie. 
t W powiecie Słonimskim na wiosnę stan upra 
wy roli tak się przedstawiał, iż z 27.152 dzieś, 
większej własności uprawiono zal edwie 4.500, 
z 70.000 zaś dzieś, minejszej własnosci —25.000. 
Nawozu brak zupełnie. Inwentarz w gminach 
północnych wynosi t4ilości przedwojennej, w 
południowych zupełny brak inwentarza żywego 
i martwego” Z braku narzędzi w r. z. połowy 
sianożęcia nie zebrano, W uprawie roli dopo- 
maga Tow. Rolnicze, pobierając pa 5/000 mk. od! 
morga. Starostwo wydaje na obróbkę pól po- 
życzki na 2 lata po 5.0004" Większa własność 
gorliwie pracuje nad wznowieniem gospodarstwa 
rolnego. W powiecie są cztery ochrony dla 400 
dzieci z góra. Niezależnie od państwowej po- 
mocy dla sieroliakcji amerykańskiej, ludność 
mi ejscowa daje zsypkę po 7 f. zboża i 10 funtów 
ziiemniaków z mórga. 

W powiecie Grodzieńskim w 
gminach zniszczenie w budowlach jest nierów- 
nomierne iwynosi procentowo maximum 84 pr. 
(gm. Massalany) 70—75, w gmin, Hołynka i Brzes 
towica Wielka, najmniej zaś w gmin.: Wiercie- 
lłiszki=15 proc, Róża—18 proc, Borsżty iDru 
skieniki-6 proc. ra 

Trudność w odbudowie polega na tem, iż 
gminy najbardziej zniszczone nie posiadają la- 
sów w pobliżu. Na zwózkę z gmin północnych 
potrzeba około 60 miljonów marek, których (Rząd) 
odbudowie nie przyznał. Z innego materjału poza 
drzewem włościanie nie chea budować. Wolą ra- 
czej czekać dłużej na drzewo. PO" AH 

Na pomoc rolną dla powiatu Grodzieńskie- 
go Rząd przyznał 50 miljonów marek, z czego 
wypłacono zaledwie 14ipół miljona. Wskutek 
tego stan zasiewów jest nieznaczny Koni potrzeba 
conajmniej 4000. Prak mieszkań wpływa w powę 
Grodzieńskim na wzrost epidemii. 

W powiccie Brzeskim przy rozpoczęciu upra 
wy roli przy pomocy Głównego Komitetu stwier- 
dzono, iż gleba długo nieuprawną jest tak twar- 
da i zachwaszczona, iż para koni z trudem {mo~ 
że Zaorać 1b morga dziennie, należało więc za- 
slosować tam siłę motorową, 

W powiecie Wołkowyskim zniszczenie w Du~ 
dynkach dochodzi do 50 proc, Z obszaru orne- 
go 190.610 hekt, (wielka własność 61.6601 mniej 
sza 108.950 uprawiano 145.610 hekt. Ilość inwen- 
tarza— 40 proc. w porównaniu z r, 1915. Dla 


W krainie Mormonów. 


Opowiadanie z angielskiego 


(Dokończenie). 


< r lak, pójdę — odparł Jetterson Hope wstając, 


‘Twarz miat surową, nieruchomą, jak wykutą z mag 
muru, oczy Świeciły w niej złowrogim blaskiem 
| — Dokąd idziecie? 
* — Mniejsza o to, odpowiedział i, zarzuciwszy broń 
%a ramię, zeszedł ze stoku i zniknął Śród gór, w e- 
bokich wąwozach, gdzie tylko dzikie zwierzęta miały 
swe legowiska. A w danej chwili żadne z nich nie było 
okrutniejsze i niebezpiesczniejsze od niego samego. 
Przepowiednia Mormona spełniła się nazbyt szybko, 
(Złamana okropną Smienrcią ojca, czy też skutkami nie 
mawistrego małżeństwa. biedna Lucy nikła w oczach 
. w m <siąc później umarła. Mąż, który poślubił ją dla 
majątku Ferriera, nie okazywał bynajmniej żalu po Jej 
utracie, lecz inne żony jego opłakiwały ją sźczerzie i, 
stosownie do zwyczaju mormońskiego, czuwały przyj 
niej przez noc całą w wigilję pogrzebu, ı 
t Siedztały wszystkie dokoła jej trumny, gdy nagie, 
o wicie, ku mewypowieazianemu ich zdumieniu I 
przerazeniu, drwzi otworzyły się z trzaskiem, a do po 
Koju wpadı mężczyzna o dzikim wyrazie twarzy, Wy- 
nędzniały, w zakttrzenem, podartem ubraniu, Nie spoj- 
azawszy na wylękie kobiety, am przemówiwszy do nich 
ślłowa, podsAedr do białej, martwej postacı, z której 
uiechada czysta dusza Lucy Ferrier, Fiochiylił) się nad 
nią, przycisną! ze czcią usta do jej zimnego czoła, po- 
“zem, pochwyciwszy jej dłon Sciągnął z palca obrącz 
Ke. i 
|, — Nie zabierąecie tego przynajmniej do grobu! — 
Yyknau wsuektym głosem 1, zanim kobiety zdążyły za- 
Wołac o pomoc, zbiegi ze schodów 1 zniknął, 


cia. Wszelako był on też obdarzony niepospolity 


: Wszytko to staro się tak szybko, w sposób takı nie 
prawdopodobny, ze Swiadkowie zajścia mogliby, je uwa 
zac za wytwór wyobrazni, gdyby nie brak złotej obrą 
czki na pacu zmarłej. 

Przez kilka miesięcy Jerzy, Jetterson Hope tułał się 
śród gór, prowawyąc życre człowieka dzikiego i żywiąc 
1Żywłąc w sercu namiętne pragnienie zemsty. które jaa 
pochłonęło całkowicie. W mieście zaczęły obiegać niez 
bawem szczególne pogłoski o postaci, któr.a, jak duch, 
ukazywała się na przedmiecsiach, to znów błąkała się: w 
samotnych wąwozach górskich. Pewnego dnia wpadła 
kula w okno do Stangersona, Świsnęłła mu koło ucha 
i spłaszczyła się, uderzając w Ścianę, o kilka kroków od 
niego, Innym znów razem, gdy Drebber przechodził pod 
skałą, wielki głaz oderwajł się i stoczył w przepaść; | 
byłby go położył trupem, gdyby nie to, że młody Mor 
mon mia tyle przytomności umysłu, iż skoczył w bok 
1 padł plackiem na ziemię, 

j Zarówno Stangerson jak i Drebber wykryli nieba 
wem przyczynę i sprawcę zamachów na ich życie i urzą 
dzili kilka wypraw w góry, lecz usiłowania ich byjły 
daremne, (Wówczas postapowili nie wychodzić nigdy 
bez towarzysza lub po: zachodzie słońca i otoczyli stra- 
żą swe domy. Pjo pewnym czasie nie przestrzegali już 
tak pilnie tych srodków ostrożności, albowiem nieprzy 
jacier ich mie dawał znaku życia; spodziewali się za 
tem, że czas ukoił jego pragnienie zemsty, 


Tymczasem, wprost przeciwnie, trawiąca Hope'a 
żądza 'wzmogła się jeszcze, Miał on naturę: twardą, nie 
ugiętą a jgórująca nad wszystkiem chęć zemsty tak da- 
lece nim owładnęła, że zagłuszała wszelkie inne uczu- 
m żmy 
stem praktycznym. Niebawem: tedy uświadomił sobie, 

"że nawet jego żelazny, organizm nie wytrzyma długo 
nieustających wysiłków, na jakie go narażał. To życie 
pełne niebezpieczeństw, brak pożywnej strawy wyczer- 
pywały jego.siłyj. Jeśli umrze, jak pies, śród (gór, co się 


„stanie z aaimiegzona zemstą? A jednak tylko taki czekał 
„go kaniqa pray tym! trfybiie życła. Zrozumiał, że działał 


w ten;sposób na korzyść swoich wrogów i, niechętnie 
wprawdzie, powrócił do kopalni w Newadzie, celem 


odzyskania zdrowa i zebirana takiego funduszu, którybyj 

mu pozwoli, dążyć do gelu, bez wystawiania się na tą- 

kie trudy i niewygody ` » 
Zamierzał przebyć w kopalniach rok pre: żej, lecz 


nieprzewidziane okoliczności tak się złoży ły, Że mup 
siał pozostac przez lat blisko pięć, Pon jednak tak 
długiego czasu odczuwał doznane krzywy i łaknął Zeny 
sty ztaką samą siła, jak owej pamiętnej nocy, kiedy 
stał naa grobem Jana Ferriera, 

Przebrany poa zmienionem nazwiskiem, Powrócił 
tło Saft Lake City, nie dbając, że naraża źycie, byleby. 
tylko zdołaa wymierzyć Sprawiedliwość: W mieście 
czekały nan pqe nowiny Kilka miesięcy temu ([proWstałą 
schyama  sród; wybranego narodu, kilku młodszych 
azłonków kościoła zbuntowało się przeciw władzy star 
szyzny, skutkiem czego nastąpiło oderwanie Się grona 
niezadowolonych, którzy OpuśŚciii Ultah i wyparji. sję 
wiary Mormonów, Między nimi byji też Dreboer i Stan 
gerson, a nikt nie wiedział, dokąd się udali Obiegały 
wieści, że |DDrebber zdołał spieniężyć znaczną część 
swego majątku, i wyjechał jako człowiek zamożny, jgdly] 
natomiast towarzysz jego, Stangerson, był stosunkowo 
ubogi. Nikt wszakże nie posiadał najlżejszej wskazów 
ki, gdzie przebywali. GE: 

Niejeden człowiek, pomimo żądzy zemsty, byłby 
wobec takich trudności Porzucił myśl odwetu. Jeffer- 
son Hiopie «wszelako nie zachwiał się ani na chwilę ‘w 
*powziętem postanowieniu. Z niewielkim fu nduszem, 
jaki posiadał, wędrował Z Imiasta do miasta po Stanach 
-Zjednoczoych, szukając $ladu swoich wrogów, Zasilą< 
-jąc materjalne srodki swoje pracą, gdzie tylko ja mógł 
znaleźć. Mijał rok za rokiem, krucze włosy Hope'a pray, 
pruszyła siwizna, a on ciagie Jeszcze wędiiłował i tron 
pił, jak zażarty pies gończy, wytężając wszystkie wyi- 
siłki woli dła osiągnięcia ceiu, któremu poświęcił: Ży;- 
cie, " 

, W końcu wytrwałość jego została wynaprodzonaj 
Pewnego dnia sı trzegł zarysy tWAFZY, na szybie, a 
to jedno Spojrzenie przekonało go, że ci, których Ści= 


-gał, znajdują się, w Cłevelandzie w Ohio, 


wrócił do 
swej nędznej izby, mając plan zemsty gotowy, Zdarzyło 
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oddzielnych « 
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przyspieszenia uprawy roli Główny Komitet na- 
był dwa traktory“ „Fordsohna, Choć to tylko 
częściowo zaradzi potrzebom, obtenie zaś Komi- 
tet wszedł układy z Warszawskim Synd. Rol. w 
celu uruchomienia kolumn motorowych po pięć 
motorów każda. 4 poważną pomocą dla po- 
wiatu Wołkowyskiego pospieszył Poznań, który 
dostarczył 40 wagonów ziemniaków i ziarna na 
obsiew, oraz kilka wagonów owsai jęczmienia. 
I w tym powiecie pomoc społeczna o wiele prze- 
Wyższa rządową. 

Komitet łódzki wskutek inicjatywy Głów- 
nego Komitetu przystąpił do akcji odbudowy w 
powiecie Grodzieńskim, wysyłając narazie dla 
pomocy dorywczej 100 wagonów ziemniaków i 
zboża, oraz ubranieibieliznę. Wkrótce ze stro= 
ny Komitetu łódzkiego, zorganizowana będzie ak= 
cja na szerszą skałę. Niezawodniej inn e Komi- 
tety przystąpią również do współpracy w akcji 
odbudowy. 5 i 

Ludność miejscowa z dużem uznaniem wy= 
raża się o podjętej akcji pomocy. Braki są nie- 
wątpliwie jeszcze bardzo duże, ałe niepodobna 
naprawić w jednym roku tego, co zniszczyła 7- 
letnia wojna. sz 

Jest to godne uwagi, iż do akcji tej odnosi 
się z ulnością i wdzięcznością ludnosć innowiers 
cza! 'Podczas objązdów przez p. W. Janasza 
pow. Brzeskiego, miejscowy biskup prawosławny 
wygłosił mowę, podnosząc akcję pomocy dla lu- 
dności prawosławnej ze strony społeczeństwa i 
Rządu, kładąc nacisk na akeję uruchomienia war 
ształów pracy, prowadzoną z prawdziwą beg- 
stronnością. ] 

Starosta dr. Foryś również zaznaczył żywą 
wdzięczność ludności miejscowej dla społeczeń- 
stwa polskiego. ' 

Nie idą; więc na marne fundusze zbierane 
przez Główny Komitet pomocy Jeńcom i Repa- 
trjantom przy Sejmie. Ale potrzeby są wciąż 
bardzo duże. Im wydatniejsza będzie pomoc spo 
łeczeństwa, tem rychlej odbudują się warsztaty 
pracy na wschodnich rubieżach Polski. 

j t JANSGZ. 


Nowa taryfa kolejowo-towaruwa, 


' Z dniem 1 sierpnia r. b. wchodzi w życie nowa ta- 
ryta towarowa na kolejach państwowyjch. Według tej 
taryhy: opłata za przewóz towarów podwyższona Zor 
staje za 100 kilogramów na odległość od 1 do 10 kilo- 
metrów przy przesyłkach pośpiesznych z 90 na 230 mk. 
w -ej klasie towarowej z 70 na 160 mk., w 2rej kla- 
sie z 50 na 120 mk., w 3-ej kląsie z 28 na 70 mk., w. 
4-ej klasie z 20 na 40 mk., w. Śr-ej klasie z 16 na 30 mk., 
a w dawniejszej specjalnej, obecnie 6-ej klasie z 15 . 
na 22 mk. 

Na odległość 20 kilometrów za 100 kilogramów 
taryla podwiyższona zostaje przy przesyłkach pośpie 
sznych z [I4U na 410 mk., w 1 kl, z 1110 na 280 mk;,, 
w 2 ki. z BU na 214 mk., w, 3 kl, z 46 na 120 mk., w4 


Się wszakże, iż 


Dnebber, 
pozna: również włóczęgę ulicznejgo, a w jego oczach 
iwWyczytał wrok Śmierci. Udał się tedy do sędziego po 
koju, w towarzystwie Stangersona, który został jego 
Sekretarzem prywatnym, i oznajmił, że życiu ich grozi 


wwygłlądając przez okno, 


niebezpieczeństwo, skutkem zazdrości i nienawiści. -. 
jdawnego rywala, - 

Tego wieczora osadzono Jeffersona Hope'a w are 
6zcie, a (ponieważ nie mógł znaleźć żadnego poręczy: 
cieta, siedziaa przez kilka tygodni, Gdy go nareszcie wyj 
(puszczono, pfjzekonał się, że dom Drebbera był pusty, 
a on sam, wrag z sekretarzem, wyjechali do £uropy, 


Msciciei ponownie doznał porażki, lecz moc jego 


nienawisci była zbyt pilna, by, miat zaniechać pościgu. + 


Fundusze jego wszakże wyczerpały się, zabrał się za- 
tem znów do. pracy i oszczędzał każdego dolara na 
amierzoną podróż, <Zebrawszy wreszcie tyle, żeby nie - 
umrzeć z głodu, wyruszył do luffopyj i Ścigał swych 
wrogów z tmiasta do miasta, zarabiając w najrozmaitszy 
Sposób na utrzymanie, lecz nie mogąc ich nigdzie sch'wiy, 
tać 


Gdy przybył do Petersburga, oni wyjechali do Pa 
myża, a gdy tam udał się za nimi, dowiedział sięn,,, że 
tylko co wyruszyli do Kopenhagi, Do stolicy Danji 
przybył. znów 'o parę dni zapóźno, gdyż odpłynęli do 
Londynu, gdzie nareszcie zdołał zemstę swą wykonać. 


w gazetach londyńskich ukazała się pewnego po 
wanku sensacyjna wiadomość o, dwóch zabójstwach, 
spełnionych prąwie jednocześnie na dwóch ameryka- 
mach bez jakichkolwiek Śladów rabunku. r 


Sprawców poszukiwano kilka tygodni bezskutecz- 
mie. Ofiarami (byli Stangferson i Drebber. Ostatecznie 
licji udało się aresztować pewnego dorożkaża, który, 
azał się Jefiftersonem, Przy aresztowaniu nieszczęślłi- 

r bdiasanensyin Serca niosąc swą tajemnicę. do 
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GAZETA KALISKA—26 lipca 1922 roku. 


klasie z 80 na 70 ,mk,, w y ką, z 22 na 50 mk,, a w6 kki, 
z 20 ma 34 mk. . 

‘Na odiegłość 100 kilometrów za 100 kilogramów 
taryta podwiyiższona zostaje przy przesyłkach pośpie- 
synych z 540 na 1850 mk., w' 1 klasie z 430 na 1240 mk., 
wi 2 kt. z 320 na 930 mk., w 3 ki, z 190 na 520 mk w 
klasie z 30 na 70 mk., w 5 ki. z 22 na 50 mk., aw 6 ki. 
z 60 na 186 mk. } ' :Ą 

W odpowiednimi stosunku podwyższona zostaje ta- 
ryta za większe odległocj. f i 

, Dowiadujemy się, że ministerstwo kolei projektuje 

podwyższenie taryty osobowej i bagażowej na kolejach 
państwowych, które ma wejść w życie z dniem 1 wrze 
sniamb. a : FA 


Przepowiednie dla relmików. 


'Lwuga połowa lipca rozpoczęła się dla Ca- 
lej Europy obfitemi opadami atmosferycznemi. 
Rok 1922 w porównaniu z tamtem ubiegłem, ob- 
fitującem w upały i deszcze, stanowi zupełny kon- 
trast. Sam pierwszy kwartał bieżącego roku 
przyniósł więcej deszczów, aniżeli średnia mie- 
sięczna w ciągu ostatnich pięćdziesięciu lat. Zy- 
jemy zatem w roku wybitnie dżdżystym. Jest 
wykluczonem, aby druga połowa przeżywanego 
lata zmieniła się na suchą. W ogólności jesień 
przynosi więcej opadów, aniżeli wiosna. Należy 
zatem na najbliższe miesiące przewidywać znacz- 
nych deszczów, co w zupełności potwierdziłoby 
przepowiednie słynnego księdza (Gabriel, który 
rok 1922 w swoich wydaniach określił, jako 
mokry. 

Obserwacje meteorologiczne nabierają co- 
raz większej wagi. Podstawę tych obserwacji 
stanowi ilość opadających deszczów w różnych 
punktach kraju. Tylko na podstawie dokładnych 
obliczeń można będzie po jakimś czasie Z góry 
określić kolejność mokrych i suchych lat o 
poszczególnych części świata. Faksamo drogą me 
todycznej obserwacji ciśnień barometrycznych z 
czasem dojdzie nauka do takiej doskonałości, że 
określenie wahań barometrycznych na każdy 
dzień i miesiąc nie będzie stanowiło trudności. 
Podobne określenie może być miarodajne nię 
tylko dła jednego kraju, ale dla całej Europy. 
Nie będzie to cudem, jeżeli pewnegw. dnia Z 
jednej stacji radjotelegraficznej będzie można ro- 
zesłać do wszystkich stolic Europy dokładną 
przepowiednię barometryczną dla każdego kraju. 

Podobne przepowiednie mają znaczenie nie 
tylko teoretyczne, ale i praktyczne. Gwałtowna 
haussa barometru zapowiada ustanie burzy. Za- 
trzymanym w porcie marynarzom można będzie 
na dwanaście godzin przepowiedzieć chywilę uspo 
kojenia morza. I odwrotnie, wielki spadek ba- 
rometru zapowiada huragan. Podobnemi prze 
powiedniami interesuje się zarówno [lota jak 
iawiatyka. Natomiast przepowiednie opadów at- 
mosterycznych posiadają olbrzymie znaczenie 
dla rolników, mniejsze dľa łolnictwa. $ 

W chwili obecnej pomimo naszych prag- 
nień zarówno pogody jakisłońca, niebo nie 
prędko się rozjaśni. Nawet po chwilowem wy- 
jaśnieniu słońca mają następować dalsze deszcze. 
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— SPROSTOWANIE. Magra 


IW Nr. 166 „Gazety Kaliskiej“ wkradła się 
pomyłka w notatce kronikarskiej „Kursy mel 
dyczno-praktyczne* winno brzmieć: p. Ruta 
(Historja i pedagogika) i p. Rżewskiej— przys 
roda i gieograf ja. Í 


— POCIAG DO KRAKOWA I POZNANIA. 


(Dyrekcja Kolei Państwowych, komunikuje: 
Z dn. 1 sierpnia br, wprowadza się bieg pociągów. 
pospiesznych Nr. 409i410 z Krakowa przez Ka= 
towice, Lubliniec, Kluczbork, wprost do Pozna= 
niaiz powrotem. 

Odjazd z Krakowa o godzinie 22.05, przy= 
jazd do Poznania o godz. 6.55. 

Odjazd z Poznania o godz. 20,50, przyjazd 
do Krakowa o godzinie 3,00. Przy przyjeździe 
w tych pociągach przez niemiecki Górny Sląsk 
wymagane będą dowody osobiste lub służbowe 
z fotogratją bez wszelkiej wizy niemieckiej. ; 

Pociągi te mają komunikację z Krakowepby 
przez Ostrów. x 

— ZMIANY W ADMINISTRACJI KOLES 
JOWEJ Minister kolei żelaznych przeniósł w 
dyrekcji kolejowej we Lwowie do dyrekcji war- 


szawskiej na stanowisko dyrektora wydziału ad=_ 


ministracyjnego p. Karola Fijałkowskiego, po= 
ruczając mu jednocześnie pełnienie obowiązków, 
wiceprezesa dyrekcji dla spraw administracyj- 
nych i finansowych. < ? 


; — Z MINISTERSTWA ZDROWIA PU<+ 
BLICZNEGO. c 4 
IW ostatnich dniach Ministerstwo Zdrowia 


wystąpiło z wnioskiem w przedmiocie zmiany, 
rozporządzenia Rady Ministrów z dnia 26-go 
marca 1920 roku oraz utworzenia Naczelnej Ra= 
dy Sanitarnej, Wojewódzkich i Powiatowych Radi 
Sanitarnych. FM 

Jednocześnie Ministerstwo wystąpiło z wni 
skiem w sprawie rozciągnięcia na Ziemię Wileńs 
ską mocy Ustawy w przedmiocie utworzenia Pań 
stwowego Funduszu Mieszkaniowego. 


— WAZNE DLA WETERANOW, 


(W Nr. 54 „Dz. U. Rz. P.* ukazało się 
rozporządzenie wykonawcze Ministra _ Sprawk. 
Wojskowych do ustawy z dnia 23 marca 1922 m. 
o zaopatrzenie weteranów powstańczych naro 
dowych 1831, 184811863 r. iwdów po nich. 


— 15-0 LETNI ZŁODZIEJ-NOZOWIEC. 


Jadwidze Garczan, zamieszkałej w Łysej-Pałk 
ce gm. Ostrów-Kaliski w czasie nieobecności zgi= 
nęło różnych rzeczy na sumę 59.722 mk, Podejnze 
wając o kradzież syna sąsiadki 15-letniego Władły, 
sława (Gordeckiego udała się do niego 2 ząda= 
niem zwrotu skradzionych rzeczy w odpowiedzi 
na co złapał noża ichciał przebić Garczan, która 
w czas zdołała zbiedz. r 

Młodociany opryszek aresztowany przez po* 
licję przyznał się do kradzieży. ża 


— SAMOBOJSTWA. 


We wsi Korale-Stare, gm: Kościełec ode= 
brał sobie życie przez powieszenie właściciel (2-ch 


morgów ziemi Wilhelm Kuss, łat 52. 


KRONIKA. 
CZWARTE PISMO W'KALISZU. 


FW sobotę dn. 22 bm, ukazało się w Kaliszu 
czwarte pismo: „Przegląd Kaliski. Organ ten, 
aczkolwiek nazywa sam siebie niezależny, jak 
widać z treści popiera partje lewicowe. Dłuż- 
szy artykuł „Czy istnieje u nas centrum“ jesť 
skierowany przeciwko Nar. Zjedn. Ludowemu', 
na którem jest wiadomo, niedawna jeszcze psy 


* wieszała Kaliska narodowa demokracja. Pismo 
posiada własną drukarnię ipodpisywane jest 


przez p. Artura Sowadzkiego, przemysłowca ka- 
liskiego, jako redaktora i wydawcę. 


— Z NAR. -ZJEDN. LUDOWEGO. 


W poniedziałek zorganizował się zarząd ka- 
liskiego Koła Narodowego Zjednoczenia Ludo- 
wego. Na czele Koła stanął prof. Pstrokoński. 


= POWIETRZA... SŁONCA... WODY... 


Najnowsze badania medyczne dążą do za- 
stosowania tej metody leczenia, która pozysku- 
je coraz to szersze kręgi zwolenników. Miesz- 
kańcy miasta powinni przedewszystkiem przeby- 
wać na świeżem powietrzu i dużo chodzić. Tym- 
czasem słyszymy utyskiwania na prędkie zmęcze- 
nie, czego można uniknąć, nosząc obcasy „PAIl- 
MA“ które czyniąc krok elastycznym spowodują, 
że ciało ludzkie staje się tekkiem, nie ulega tak 
silnemu wstrząsowi a przeto nie męczy się zbyt. 
prędko. š EP TEE $ dok oo z iga 


Powodem samobójstwa był niedostatek t 
wypływająca z tego niczgoda małżeńska. 

We wsi Cienie II gminy Opatówek odebrak 
sobie życie przez powieszenie włościanin Ludwik: 
Włóka, lat 45. Przyczyna samobójstwa nieule- 
czalna choroba, nabyla przy ciężkiej pracy. ų 


—. KRADZIE ZE. 


Do młynarza Adamczyka Hipolita, zamiesz- 
kałego we wsi Skokun, gm. Oleśnica, pow. Słu- 
peckiego wyjąwszy szybę z. okna zakradli się 
złodzieje i zabrali różnej garderoby i bielizny na 
sumę 500.000 mk. i | 

iZ mieszkania Piotra Zgardy, zam. przy uł, 
Szopena 4 niewykryci sprawy skradli garderobę 
wartości 27.000 mk. l 
Z mieszkania Tomasza Marczaka Parkowa 
Nr. 7 w niewytłomaczony sposób zginęło ,20,000 
mk. gotówką, 1 (53 
Z mieszkania Konstancji Urbaniakowej, 
Stawiszyńska 12, skradziono różnej garderoby, 


na sumę 40.500 mk. = | 


— PODZIEKOWANIE ZA NOCLEG. 


We wsi Różanno, gm. Ostrów-Kaliski do go* 
spodarza Józeta Biniek pnzyszła nieznana ko= 
bieta prosząc 6 nocleg. Biniek widząc przed so~ 
ba kobietę starszą już pochyloną, przychyłił się 
do jej prośby i udzielił noclegu, jednakże nadruk 
gi dzień gorzko żałował chwilowej litości, gdyż! 
kobieta owa wywdzięczając się za nocleg skradła 
mu różnych rzeczy na sumę 73.000i wraz z nimii 
znikła. . . | — 


m 8E 4 wb grze 
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Subskrypcja 
Polska Centrala Handlowa 


Sp. Akc. w Warszawie, 
podnosi kapitał akcyjny z 20.000.000 mk. 


do 50.000.006 M 


drogą wypuszczenia llI emisji t. i. 60.000 sztuk akcji. 


Zapisy na akcje III emisji przyjmuje, pobiera wpłaty i ndziela wszelkich informacji 
Bank Handlowy w Warszawie, oddział w Kaliszu, 
oraz Składnica Polskiej Centrali Handlowej. 


2030 


-agaib e dol Potrzebna 
T zdoma sklepowa 
W Í e | ki e k Ə r Z y S C I 3 od 1.8 | ue manufakturo- 
600060900000000093000008 pove Oo; upaa 
: 3 się składać pod „manufaktura* 
KAŻDY DETALISTA, HURTOWNIK do redakcji. 2124 
I WYTWÓRCA ODNOSI PRZEZ 
CZYTANIE I ABONOWANIE JEDY- © 2109 


Wapno nawozowe 


drobno mielone o gwaranto- 
wej zawartości 80—85% węglo- 
kwasowego wapna do 'natych- 
miastowej dostawy loco nasza 
fabryka na Pomorzu 


Bracia SCHLIEPER 


hurtownia. towarów budowla- 

nych i nawozów sztucznych 
2G 

Gdańska 89. rj Telefon 306. 


Zad W POLSCE TYGODNIKÓW 
FACHOWYCH : 


„KUPCA“ abonament kwartalny 600.-mkp. 
„DROGERZYSTY! abonament kwart. 480.-mkp. 
„PRZEGLĄDU WLÓKNISTEGO abonament 
kwartalny 480.-mkp. 
„RYNKU METALOWEGO“ abonament kwartal- 
ny 480.-mkp. 
„SKÓRY I OBUWIA: abonament kwart 480.-mkp. 
„DOMU GOŚCINNEGO abonament kwartalny 
320.-mkp. DEE ; 
Ból głowy. migrenę, 
newralgję usuwają po- 
wszechnie znane proszki 
z „kogutkiem! „„Migre- 
no Nervosin*. Żądać 
w aptekach i składach ap- 


tecznych proszków 
z „Kogutkiem*. 1919 


Z powodu wielkiego rozpowszechnienia po- 

wyższych pism fachowych w całej Polsce, 

reklamy i ogłoszenia zamieszczane w nich 
odnoszą wielki skutek. 


ADRES: „KUPIEC“ TOW. WYDAWN. POZNAŃ. 
(Największe wydawn. gazet fachowych w Polsce, 
(Zakłady graficzne, własny dom fabryczny). 2120 


sza | W ROCLA V sm 


|. JARMARK JESIENNY | Macot 


nie ustępuje najlep- 


Letnisko 
ślicznie położone, gorzyste do 
PA a z powodu 


azdu. 
Wiadomość: Handel Win 
Ziółkowski. 


Kalisz, Stary Rynek. 2080 


a RÓ) Wrzesień 1922 


Wszelkie informacje 
w kwestji paszportu, 
wjazdu, zamieszkania 


etc. przez szymzagranicznym. 
Ceny konkurencyjne. 
Breslauer Messe- Amt. ; Jeneralni reprezentanci na 
b. Kongresówkę i Kresy 
ee a a eE A Wschodnie: 


Chno = Przem. 


Zginął dowód osobisty „Cechnorient” 


» Zginął dowód osobisty © 


sydiiny przez magistrat miasta Bia: przez urząd gm. Koż- WARSZAWA, 17 
Kalisza na imię Stanisława minek na imię An z. Jerozolimska N: » 
Wolniaka. 2118 Jamrozika. 1979 


najtaniej sprzedaje Poznański 


a ogr. odp, 


Ne 167 


Poszukuje 


me wykwalifikowanych robotni- 
ów i robotnice do maszyn 
oraz zdolne uczenice. 


Litopon-Zinksu'fi weiss, 
Ressolak-szellak 


WARSZAWA, 


Marszałkowska 72. — 1249 Zgłaszać się: Fabryka trykota- 


ży Al. Józefiny 29, II. p. 2049 


43R2R2L IRRIRIRRLRRRRRR SA, 


a 
Š KALISKA FABRYKA WAG % 
BĘ 16) 
d4 fi ww 
PIE aw 
w  koncesjowowana przez Główny Urząd Miar 29. 
4 - 0 
= przeniesioną została na ulicę WIEJSKĄ 12, bed 

„. do byłego lokalu „Gazety Kaliskiej". -- 

M ta 
Be trzyjmuje do stemplowania i reperacji wagi dzisiętne, Gb 
SH stołowe, aptekarskie i wozowe oraz odważniki. w 
D Posiada na składzie wagi dziesiętne i stołowe własne- 283 
LA go wyrobu oraz Odważniki i miary stemplowe. Ki 


A FFTTLLILILTETFETTETTI 


SKŁAD 


węgla, wapna, cementu 
i drzewa opałowego 
przyjmuje zamówienia po cenach 1962 
konkurencyjnych 
zaraz wykonane. 
Szymon Grün, Turecka 4, daw. 33, Tel. 120. 


BACZNOŚCI 


Proste Państwa! Każdy powinien dbać 
co mu zimą brak 


FUTRA! FUTRO! FUTRA! 


BF By uniknąć nieporozumienia ag 
przyjmuje 


reperacje, oraz wszelkie przeróbki, które wy*on. w naj- 
6, modniejszych fasonach, stare futra w zamiany, 


Polecam się łaskawej pamieci 


R. ADLER kalisz, Wiejska 5, 


ZAKŁAD KUŚNIERSKI 


Ej 


Hurtowo i detaliczny 


RTC IVALNA 


FUTRA! gie FUTRA! 


A 
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„Tygodnik dostaw“ 
na Il. Targach Wschodnich 


5—15 IX. 1922. 


TYGODNIK DOSTAW WE LWOWIE 
wyda 3 okazałe: numery na II. Tar- 
gi Wschodnie. Numery te zostaną 
rozrzucone na placu Targów oraz 
we wszystkich publicznych lokalach 
podczas trwania targów. 


Ogłoszenia do tych numerów przyjmuje się 
do 15 sierpnia b. r. 2089 


Mruk „Gazely tej" Aleja Jóse 


